
Jak co roku w Światowym Dniu Serca
leśnicy i lekarze spotkali się w wielko-
polskich lasach na imprezie Nordic Wal-
king. Tym razem do pięknych komplek-
sów leśnych na terenie nadleśnictwa
Łopuchówko (poligon Biedrusko) przy-
jechało ponad 100 osób. Często z całymi
rodzinami, z małymi dziećmi. Wszyscy
z narciarskimi kijkami, gotowi do kilku-
kilometrowego marszu. Po profesjonal-
nej rozgrzewce wyruszyli w trasę przygo-
towaną przez leśników wśród kolorowych
drzew i krzewów. Na końcu wędrówki na
uczestników imprezy czekał poczęstu-
nek, który smakował tak, jak tylko może
smakować pyszne jedzonko pod gołym
niebem i po wysiłku.

Pozostaje najgłębiej skrywaną tajem-
nicą organizatorów, w jaki sposób
udaje się im zawsze na dzień spotkania
załatwić przepiękną, ciepłą i słoneczną
pogodę, która stanowi stosowną opra-
wę polskiej złotej jesieni…

Podziękowanie za doskonałą orga-
nizację kierowaliśmy na ręce kardio-
logów: prof. Piotra Dylewicza i prze-

wodniczącej Polskiego Towarzystwa
Kardiologicznego w Poznaniu doc.
Ewy Straburzyńskiej-Migaj, a także
leśników: przewodniczącego Polskie-
go Towarzystwa Leśnego (oddział
w Poznaniu) Jerzego Flisykowskiego
i gospodarza terenu – nadleśniczego
nadleśnictwa Łopuchówko Zbignie-
wa Szeląga.

ZDJĘCIA:
ZOFIA I ROMAN BEDNAREK

W Światowym Dniu Serca chodzili po lesie

Główni organizatorzy:
Ewa Straburzynska-Migaj,
Piotr Dylewicz, Jerzy Flisykowski

Najmłodszy uczestnik – synek
Joasi i Macieja Kościelniaków
i jednocześnie wnuczek państawa
Flisykowskich


